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rozw ój m iasta w idać d o  1810 r. (por. s. 64— 65). D zia ła ln ość  C zartoryskich (do 1830 r.) 
zaktyw izow ała  gospodarczo m iasteczko i w 1914 r. osiągn ęło  o n o  sw ój szczyt ludnościow y, licząc  
przeszło 5600 Ż ydów , P olak ów  i N iem ców  (to  ostatn ie było na L ubelszczyźnie w yjątkow e). C iekaw ie  
ujął S. W iśniew ski dzieje dziew iętnastow iecznej kultury, ale zabrakło przedstaw ienia alfabetyzacji na 
podstaw ie ksiąg stanu cyw ilnego. M iasteczko  było d ość  uprzem ysłow ione (w łókienn ictw o) i o d ­
zn acza ło  się radykalizm em  społecznym .

C zęść Z bigniew a Z a p o r o w s k i e g o  („W  czasach najnow szych” ) i H aliny B e d n a r s k ie j  
(„T eraźniejszość i perspektyw y rozw oju”) w skazują, iż przy konkurencji P uław  oraz p o  zn isz­
czeniach  ob u  w ojen św iatow ych  K oń sk ow ola  skarlała (do  1700— 2500 ludzi) i pow róciła  p o  części 
d o  zajęć rolniczych. Bo przecież trudno uznać za praw dę sform ułow anie na s. 106, że okupacja  
hitlerow ska przeszła „bez w iększych  uszczerbków ” , jeśli w yginęła w tedy o k o ło  p o łow a  m ieszkań­
có w , to jest Żydzi.

O góln ie biorąc zb iorow ą m onografię  K oń sk ow oli cechuje fach ow ość i w ysoki poziom  
opracow ania . N a  s. 76 jednak  n iepraw id łow o rozróżnia się chyba „zb oża  jare” i J a r z y n y ” (w  
korcach  w ysiew u), na s. 98 zaś Z. Z aporow sk i nie potrafi ju ż  odm ieniać nazw iska M ordki 
F inkielsztejna.

W. U.

T h om as L i n d k v i s t ,  Plundring, sk a t ter och den fecd a la  s ta ten s fra m vä x t. 
O rganisatoriska  tendenser i Sverige under övergangen frà n  vik in gatid  till tid ig  m edeltid , 
„O puscula H istorica  U p salien sia” 1, U ppsala 1988, s. 78.

Praca T h om asa  L in d  к v i s  ta , „R ab u n ek , podatk i i p ow stan ie państw a feudalnego” , jest 
pierw szą publikacją w serii „O puscula  H istorica  U p sa lien sia” w ydaw anej przez Instytu t H istoryczny  
U niw ersytetu  w  U ppsali. W  now ej serii pub likow ane będą, w  form ie rozbudow anych  artykułów , 
prace h istoryków  zw iązanych  z  Instytutem  H istorycznym  w  U ppsali.

P rezentow ana praca stanow i studium  w stępne d o  m onografii pośw ięconej przem ianom  
społeczeństw a szw edzkiego w  okresie p ow staw ania  m onarchii feudalnej (1000— 1300).

A utor w ychodzi od  różnic pom iędzy system am i poboru  p od atk ów  w  różnych  prow incjach  
Szwecji w  k ońcu  X II i na początku  X IV  w ieku (system y te znane są dzięki zachow anym  praw om  
prow incjonalnym  ( landskapslagar)  i w skazuje, iż ich odm ienność jest konsekw encją różnych  
o k oliczn ości, w  jakich kształtow ała  się w czesnośredniow ieczna m onarchia szw edzka. System y  
p od atk ow e w  V ästergötland i Ö stergötland oparte były na zasadzie poboru  pod atk u  od  dym u. 
N azw a podatku , gengàrd, w skazuje, iż w ybieranie go  w yw od ziło  się z tradycji udzielania gościny  
podróżującem u p o  kraju w ładcy. P odatk i obow iązujące w  rejonie M älaru (U p plan d , V ästm analand  
i Sóderm analand) m iały charakter zob ow iązań  kolek tyw nych  i oparte były na m ilitarnej organizacji 
znanej ja k o  ledung.

D la w yjaśnienia genezy wyżej op isanych  różnic au tor proponuje w prow adzen ie rozróżnienia  
pom iędzy eksploatacją w ew nętrzną i zew nętrzną. U pow szechn ien ie się tej pierwszej jest conditio  sine  
qua non dla p ow stan ia  feudalnego sp osob u  produkcji, gdzie część nadw yżki produkcyjnej regularnie  
przejm ow ana jest przez klasę rządzącą. P ow stan ie społeczeństw a feudalnego opartego na eks­
ploatacji wewnętrznej poprzedzone było  okresem  charakteryzującym  się przew agą eksploatacji 
zew nętrznej, w  form ie bądź w ypraw  łupieżczych , bądź kontroli nad em poriam i handlow ym i (Birka). 
E ksploatacja zew nętrzna była w ażnym  sposobem  zdobycia  bogactw a i pozycji społecznej dla  
człon k ów  kształtującej się k lasy rządzącej. W  m iarę w zrostu  oporu  ze strony lu d ów  padających  
ofiarą w ypraw  rabunkow ych organizacja now ych  ekskursji w ym agała  coraz w iększego stopnia  
kontroli wewnętrznej nad ludnością . W  ten sp osób  tw orzyły się w arunki dla p ow stan ia  m onarchii 
feudalnej.



620 ZAPISKI

D w a  w arianty procesu tw orzenia m onarchii feudalnej dają się w yróżnić w  Szwecji. V ästergöt- 
land i Ö stergötland  to  tereny gdzie m onarchia feudalna rozw ijała się stop n iow o . Z  tych w łaśnie  
prow incji w yw odziły  się znane z  drugiej p o łow y  X I w. rody królew skie; w  tych prow incjach pow stały  
też pierw sze instytucje kościelne i k lasztory. R egion  M älaru natom iast zd om inow an y był w  X I w. 
przez lokalnych  m ożnych  czerpiących źródła  swej pozycji z  eksploatacji zewnętrznej. Feudalna  
m onarch ia  uzyskała tu w pływ y w  końcu  X II w. D op iero  jednak  w  drugiej p o łow ie  X III w. królow ie  
zdołali uzyskać kontrolę nad lokalnym i m ożnym i i k ontrolow anym  przez nich ledung. W  tym  też 
okresie ledung  przekształcony zosta ł w  zob ow iązan ie fiskalne, ch oć jeszcze w  końcu  X III i p oczą t­
ku X IV  w. ledung  spełniał n iekiedy funkcje m ilitarne.

Praca T hom asa L indkvista godna jest uw agi nie ty lko ze w zględu na interesującą tezę, ale 
rów nież obszerną bibliografię, zaw ierającą najnow szą literaturę przedm iotu  (w arto zauw ażyć, iż 
autor zna pracę Stanisław a P ie k a r c z y k a ) .

M . K .

D as Soldbuch des D eutschen O rdens 1410/1411. D ie  Abrechnungen f ü r  die 
Soldtruppen, w yd. Sven E k d a h l ,  cz. I: T ex t m it Anhang und Erläuterungen , 
„V eröffentlichungen aus den A rchiven Preussischer K ulturbesitz” t. 23/1, B öhlau  
V erlag, K ö ln — W ien 1988, s. V III, 206.

O publikow ana przez Svena E k d a h 1 a księga żołdu  zakonu  krzyżackiego z  1410/1411 r. (obecnie  
w  G eheim es Staatsarchiv Preussischer K ulturbesitz w  Berlinie Z achodnim ) należy d o  podstaw ow ych  
źródeł d o  h istorii pruskiej gałęzi Z akonu  w  okresie W ielkiej W ojny z Polską (1409— 1411). Od daw na  
opierali się na niej badacze w ojskow ości, finansów , num izm atyki K rzyżaków , a także gen ealogow ie  
(zob . s. 1 nn .). Przyjdzie z niej korzystać także w  studiach nad rachunkow ością  oraz kancelarią  
krzyżacką X V  w.

K sięga żołdu  zaw iera zestaw ienie w ypłat dla zaciężnych Z akonu  z  okresu m iędzy po łow ą  
czerw ca 1410r. i początk iem  lu tego 1411 r. Sporządzono ją  w c ią g u  kilku m iesięcy, zaraz po zaw arciu  
p okoju  z P olską w  T oruniu 1 lu tego 1411 r. Pracę w ykon an o w  centralnej kancelarii w  M alborku. N a  
odgórne zaplanow anie całego przedsięw zięcia w skazuje jed nolity  form at kart księgi oraz to , że 
w iększość w pisów  w yszła spod ręki jed nego  kop isty  (ozn aczon ego  przez E kdahla ja k o  A; udział 
pisarzy В— E jest n ieznaczny).

Z daniem  w ydaw cy (s. 10 nn.) centralnym  w ładzom  Z akonu  chod ziło  o  p osiadan ie podręcznego, 
przejrzystego w ykazu w ypłat, aby orzekać o  zasadności dod atk ow ych  żądań finansow ych  ze strony  
zaciężnych . C zy księga żołdu  służyła rów nież szeroko rozum ianej spraw ozdaw czości finansow ej 
Z akonu  (w szak chod ziło  tutaj o  n iebagatelne sum y) —  nie w iadom o.

K ancelaria krzyżacka m iała duże d ośw iadczenie w  tego rodzaju przedsięw zięciach. N p . księgę 
p odskarb iego Z akonu  sporządzano w  p od ob n y  sp osób  co  księgę żołdu , a w każdym  razie jej drugą (i 
w  pewnej m ierze trzecią) część. T e fragm enty księgi żo łd u  oparte są na bardzo niejednolitej 
podstaw ie: spisach i notatkach  różnych urzędników  zakonnych  w ypłacających żołd  (chodzi 
o  w ielk iego kom tura, podskarbiego, k ierow nika m ennicy w  T oruniu, szafarza z  K rólew ca, 
kom turów ). Ekdahl uw aża, że część danych o  w ypłatach  w zięto  z księgi p odskarb iego, resztę 
—  z luźnych kart z  notatkam i. T o  nie ulega w ątp liw ości, poniew aż K rzyżacy nie prow adzili jednej 
kasy, z drugiej zaś strony m ieli kancelarie w zględnie skryptoria na różnych szczeblach adm inistracji. 
Jednak zam iast kart m ogli używ ać tabliczek w oskow ych  (ich znaczenie w  kancelarii krzyżackiej 
podkreśla ł K . G ó r s k i ) .  Zadanie sporządzającego księgę żołdu  i pisarza skarbu (w pisującego do  
księgi p odskarb iego w  końcu roku rachunki z  całego  roku na p odstaw ie prow adzonych  na b ieżąco  
zap isów ) było  podobne: uporządkow anie, ujednolicen ie i odpow iedn ie u łożen ie rachunków .

N ieco  inaczej rzecz się m a z pierw szą częścią księgi żołdu. O parto ją  na jednolitej podstaw ie


